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INFORMACJE MECZOWE
ASSECO RESOVIA RZESZÓW 

VS
Dynamo Moskwa

BILET ULGOWY

25 zł
BILET NORMALNY

35 zł
DATA MECZU

28.03
środa, 17.30

3 PYTANIA DO
OLIEGA ACHREMA, 
kapitana 
Asseco Resovii Rzeszów

WIELKI FINAŁ
Asseco Resovia jest jednym 
z czterech polskich klubów, któ-
re w  tym sezonie doszły do fi-
nału europejskich pucharów. 
Nasz zespół w  Pucharze CEV 
zmierzy się z  Dynamem Mo-
skwa, które już na starcie uwa-
żane było za głównego faworyta 
tych rozgrywek. Pierwszy mecz 
rozegrany zostanie w  Rzeszo-
wie w  środę 28 marca o  godz. 
17.30, natomiast rewanż w  sto-
licy Rosji w niedzielę 1 kwietnia 
o  godz. 16 polskiego czasu (18 
miejscowego). 

Po raz ostatni polski zespół wy-
grał klubowe europejskie tro-
feum w  1978 roku. Wówczas 
to Płomień Milowice triumfo-
wał w Pucharze Europy (obecna 
Liga Mistrzów). Bardzo blisko 
powtórzenia sukcesu sprzed 34 
lat była nie tak dawno PGE Skra 
Bełchatów. Mistrzowie Polski 
nie sprostali jednak (mimo że 
mieli trzy meczbole) po niezwy-

kle emocjonującym pojedyn-
ku Zenitowi Kazań przegrywa-
jąc 2-3. To, czego nie udało się 
dokonać PGE Skrze, być może 
uda się zrealizować siatkarzom 
Asseco Resovii, a z całą pewno-
ścią sukcesem polskiego zespo-
łu zakończą się rozgrywki Chal-
lenge Cup, bowiem w nim w fi-
nale zagrają AZS Politechnika 
Warszawska i  Tytan AZS Czę-
stochowa.

Resoviacy w  półfinale Pucharu 
CEV w  efektownym stylu, bez 
straty seta, dwukrotnie uporali 
się z mistrzem Słowenii - ACH 
Volley Lublana i  pewnie awan-
sowali do finału. W  Rzeszowie 
na taki sukces czekano aż 39 lat, 
ponieważ w  1973 roku Reso-
via zajęła drugie miejsce w fina-
łowym turnieju Pucharu Euro-
py (obecna Liga Mistrzów). Te-
raz jest szansa na poprawienie 
tego wyniku bowiem jak zapo-
wiadają zawodnicy, sam udział 

w  ścisłym finale ich nie zado-
wala. – Faworytem wydają się 
Rosjanie, choćby z  tego wzglę-
du, że po drodze do finału po-
konali takich przeciwników, jak 
Monza, Biełgorod czy Anka-
ra – mówi rozgrywający Asse-
co Resovii, Maciej Dobrowolski. 
– Przed kilkoma dniami w półfi-
nale rosyjskiej Superligi wygra-
li dwa pierwsze mecze na wy-
jeździe w  półfinałowej rywali-
zacji play-off, a  to tylko może 
świadczyć o ich sile. Zapowiada-
ją się więc bardzo ciężkie mecze. 
My jednak nie po to tyle cza-
su, bo już od października ub. 
r., „tłukliśmy się” w tym Pucha-
rze CEV, zjeździliśmy całą Eu-
ropę żeby teraz nie podjąć ręka-
wicy i nie walczyć o główne tro-
feum – dodaje Dobrowolski. 

Finałowy rywal Asseco Reso-
vii, Dynamo Moskwa, to bardzo 
utytułowana drużyna (siedmio-
krotny mistrz ZSRR i Rosji). Ze-

spół ze stolicy Rosji w poprzed-
nich dwóch sezonach występo-
wał w Final Four Ligi Mistrzów 
(2 i 3 miejsce). W  sumie Dyna-
mo w FF LM wystąpiło już czte-
rokrotnie. W  ub. sezonie klub 
z  Moskwy rodzime rozgryw-
ki zakończył na drugim miejscu 
(w walce o złoto przegrał z Ze-
nitem). - Wywalczenie Pucha-
ru CEV jest jednym z  naszych 
głównych celów na ten sezon 
– mówi przyjmujący Dynama, 
Peter Veres. - Główny sponsor 
naszego klubu bardzo ceni so-
bie europejskie puchary, ponie-
waż chce jak najlepiej zarekla-
mować markę drużyny w Euro-
pie i wygrać w końcu jakieś tro-
feum, tym bardziej, że w  ostat-
nich sezonach nasz zespół nie 
wygrał ani krajowych rozgrywek 
ani Ligi Mistrzów. Teraz stoimy 
przed dużą szansą wywalczenia 
Pucharu CEV i  mam nadzieję, 
że ją wykorzystamy – kończy li-
der Dynama. ▪
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RE: W finale Pucharu CEV zmierzycie się z rywalem 
z najwyższej półki. Jak widzisz szanse zespołu 
w konfrontacji z ekipą z Moskwy?
- Dynamo to bardzo silna drużyna. Będzie ciężko ją poko-
nać, ale to jest finał. Już ranga tego pojedynku wskazuje na 
to, że kibiców czekają duże emocje. Mam nadzieję, że poka-
żemy w spotkaniach z Dynamem dobrą siatkówkę i zgotu-
jemy kibicom fajne widowisko. Damy z siebie maksimum, 
żeby wygrać tę rywalizację. Wszyscy w naszym zespole są 
bardzo zdeterminowani. Chcemy wygrać Puchar CEV i na-
wet jeśli rywal jest teoretycznie mocniejszy od nas, my po-
staramy się na boisku udowodnić, że jest inaczej. Podoba 
mi się, że od jakiegoś czasu gramy jak drużyna, podtrzymu-
jemy się wzajemnie na duchu, pomagamy sobie niezależnie 
kto w danym momencie jest na boisku. Mam nadzieję, że 
pokażemy tę dobrą atmosferę także w rywalizacji z Dyna-
mem. Myślę, że kibiców czeka w środę wspaniałe widowi-
sko i piękny mecz, jak na finał przystało. Może w Pucharze 
CEV ogólnie jest niższy poziom niż w LM, przynajmniej na 
wcześniejszych etapach, ale zwycięstwo i zdobycie tego tro-
feum byłoby dla nas, jak i dla klubu, bardzo cenne.

RE: Dynamo jest w nieco uprzywilejowanej sytuacji, 
bo rewanż zagra przed własną publicznością. Dla was 
chyba kluczem jest zwycięstwo w pierwszym meczu, żeby 
zagwarantować sobie przed drugim pojedynku co najmniej 
złotego seta?
- Wiemy, że jesteśmy zespołem, który potrafi wykorzystać 
atut własnej hali. Na Podpromiu gramy zwykle dobrze. 
W tym sezonie przegraliśmy tylko dwa mecze, jeden w Plu-
sLidze z Częstochową i jeden w półfinale Pucharu Polski ze 
Skrą. Dlatego chcemy wykorzystać swoją szansę i pokazać 
skuteczną siatkówkę, bo bez naszej dobrej gry nie pomoże 
nam nawet wspaniała publiczność. Może dla kibiców to do-
brze, że jest formuła „złotego” seta, ale jak chcemy wygrać, 
to musimy walczyć do końca, zarówno w pierwszym meczu 
w hali na Podpromiu, jak i w drugim w Moskwie. Nie ma co 
z góry zakładać, że dojdzie do „złotego” seta, a jeśli tak rze-
czywiście będzie, to będziemy się wtedy martwić.

RE: W przeszłości mierzyłeś się już m.in. w barwach 
Iraklisu Saloniki z zespołami z Rosji i wspomnienia z tych 
pojedynków są chyba jak najbardziej pozytywne?
- Grałem dwa razy z  Iskrą Odincowo i  Fakiełem Nowy 
Urengoj. Powiem szczerze, że nie taki diabeł straszny. Moż-
na z tymi drużynami grać, jak równy z równym i wygrywać. 
Tylko na pierwszy rzut oka oni wyglądają tak mocno i bu-
dzą respekt. Na boisku nie powinniśmy się jednak ich bać, 
bo można z nimi spokojnie rywalizować. Na pewno w fi-
nale Dynamo będzie się starało udowodnić, że było naj-
lepszą drużyną w Pucharze CEV, ale my będziemy chcie-
li ich zatrzymać. ▪

DZIAŁ HANDLOWY
TOMASZ KOKOSZKA TEL. 536-999-459

DZIAŁ GRAFICZNY
LESZEK WALIGÓRA TEL. 518-997-406

DZIAŁ DYSTRYBUCJI
KLAUDIUSZ ŚWIERKOT TEL. 536-999-465

INFORMACJE KLUBOWE

ASSECO RESOVIA  
NA FACEBOOKU
Zapraszamy na nasz 
profil na Facebooku, 
gdzie już od najbliż-
szego meczu zor-
ganizujemy specjal-
ne konkursy dla ki-
biców uczestniczą-
cych w  meczach 

w  hali Podpromie. Na każdym meczu nasz foto-
graf  znajdzie najoryginalniejszych kibiców, fanów 
ubranych w klubowe barwy i najzagorzalej wspo-
magających nasz zespół. Zdjęcie z  zaznaczonymi 
kibicami, znajdzie się na naszej stronie na Facebo-
oku i te osoby będą mogły odebrać od nas nagro-
dy, które ufundował dla kibiców nasz partner fir-
ma NIKON. 
Oczywiście na naszym fanpage’u  będziecie mieli 
również dostęp do najnowszych informacji. Tam 
też, możecie podyskutować z  innymi kibicami na 
każdy klubowy temat i znaleźć materiały, których 
nie ma na naszej klubowej stronie internetowej.
Dołącz do nas na 
www.facebook.com/assecoresovia.sa

BILETY NA CEV
Bilety na finałowy pojedynek 
Pucharu CEV z Dynamem 
Moskwa będą jeszcze do 
kupienia w dniu meczu. Kasa 
biletowa w hali Podpromie 
będzie czynna 28 marca od 
godz. 14:30.

To będzie ostatnia szansa by 
zobaczyć na żywo siatkarzy 
Asseco Resovii walczących o 
triumf  w europejskim Pucharze 
CEV.

Dla kibiców, którzy zakupią 
bilet na mecz Pucharu CEV 
lub na jeden z  meczów fazy 
play-off  czekają zniżki na 
koszulki meczowe siatkarze 
Asseco Resovii. Szczegóły 
na Wyspie Asseco Resovia. 
Przypominamy również, że 
posiadacze karnetów mogą 
kupować siatkarskie gadżety 
naszego zespołu z 10% zniżką.

Przed nami najważniejsze 
mecze sezonu siatkarskiego 

2011/2012. Bądźcie z  nami 
i  pomóżcie nam w  walce 
o Puchar CEV o medal PlusLigi. 
„SZANUJ TRADYCJĘ 
RESOVIAKU I  NA MECZE 
CHODŹ W PASIAKU!” . ▪

WYSPA 
ASSECO RESOVIA
Galeria NOWY ŚWIAT 
(II piętro) ul. Krakowska 20 
tel. 669 001 573 
e-mail: wyspa@assecoresovia.pl



JESTEM O KROK PRZED TOBĄ

JESTEM NOWY NIKON 1 J1. Jestem inteligentny, ponieważ  
robię zdjęcia zanim do końca naciśniesz spust migawki, a także  
w trakcie jego zwalniania. Już nigdy nie przegapisz tej właściwej  
chwili. Jestem małym systemem z wymiennymi obiektywami,  
niespotykanymi dotąd funkcjami takimi jak ruchome zdjęcie.  
Ja nazywam to funkcją Ruchome zdjęcia. Jestem najlepszym  
obrazem Twojego życia. nikon.pl

Jestem kolorem, który wybrałeś:     

„GDYBYM BYŁ EKSPRESEM DO
KAWY, ZROBIŁBYM CI KAWĘ ZA-
NIM NACISNĄŁBYŚ PRZYCISK. 
JESTEM JEDNAK APARATEM ...”

Nikon J1 RE 269x362.indd   1 2/27/12   10:45 AM

http://www.nikon.pl
http://www.nikon.pl


CZYTAJ ON-LINE: 
WWW.RE.PRESSPEKT.PL4 ASSECO RESOVIA VS Dynamo Moskwa 28 marca 2012, 17.30

MOGŁEM GRAĆ W RESOVII
Z PETEREM VERESEM, PRZYJMUJĄCYM DYNAMA MOSKWA ROZMAWIA MIŁOSZ DZIUBA

RE: Czego spodziewacie się 
w rywalizacji z Asseco Resovią 
Rzeszów?
- Jeśli chodzi o  skład Resovii, to 
znam tam przede wszystkim jed-
no nazwisko – György Grozer, 
z  którym w  przeszłości miałem 
okazję grać w  reprezentacji Wę-
gier. Jesteśmy dobrymi znajomy-
mi i cieszę się na spotkanie z nim, 
tym bardziej, że nie widzieliśmy 
się już długi okres czasu i będzie-
my mieli teraz okazję żeby poroz-
mawiać ze sobą nie tylko o  siat-
kówce, ale przede wszystkim 
o  naszych rodzinach i  aktualnej 
sytuacji życiowej. Natomiast co 
do rywalizacji sportowej, to wiem, 
że Grozer jest głównym motorem 
napędowym polskiej drużyny i je-
śli uda nam się go powstrzymać, 
to powinniśmy wygrać.

RE: Patrząc na drogę do finału, 
jaką miało Dynamo Moskwa w tej 
edycji Pucharu CEV można śmiało 
stwierdzić, że w pełni zasłużyliście 
na grę w finale…
- To niesamowite, że przyszło 

nam mierzyć się aż z  tyloma do-
brymi zespołami właściwie od sa-
mego początku rywalizacji. Za-
wsze wydawało mi się, że w Pucha-
rze CEV jest dużo łatwiej dostać się 
do finałów niż w Lidze Mistrzów, 
ale w  tym sezonie mieliśmy aku-
rat dość trudną drabinkę. Przede 

wszystkim już w 1/8 fazy play-off  
trafiliśmy na Lokomotiw Biełgo-
rod, który od lat jest mocnym ze-
społem, ma uznaną markę i  liczy 
się zarówno w rozgrywkach ligi ro-
syjskiej, jak i  w  europejskich pu-
charach. Potem graliśmy pojedyn-
ki z Halkbankiem Ankara, który na 
szczęście nie okazał się aż tak moc-
nym rywalem, jak się tego spodzie-
waliśmy. Naszym kolejnym prze-
ciwnikiem był Iraklis Saloniki, który 
w tym roku nie ma silnej drużyny, 
ale dla mnie ciekawym i nowym do-
świadczeniem było zagrać w Gre-
cji. Na własnej skórze przekonałem 
się o  tym, jak agresywni i  niebez-
pieczni potrafią być greccy kibo-
le, którzy potraktowali nasz zespół 
w  bardzo nieprzyjemny sposób. 
Z  kolei w  półfinale zmierzyliśmy 
się z mocnym zespołem z Monzy. 
Ten dwumecz i „złoty” set koszto-
wał nas wiele wysiłku i zdrowia. Po 
cichu liczę na to, że polski zespół 
nie okaże się aż tak trudnym rywa-
lem dla nas, jak Włosi, bo mamy już 
dość tak ciężkich meczów na każ-
dym froncie.

RE: Wygraliście w pucharze 
CEV dwukrotnie „złote” sety – 
z Biełgorodem i Monzą mając 
rewanż u siebie. Z Asseco 
Resovią również zagracie drugie 
decydujące o losach finału 
spotkanie w Moskwie. To chyba 
duży bonus?
- Faktycznie, dlatego teoretycz-
nie jesteśmy w lepszej sytuacji niż 
nasi przeciwnicy. To normalne, 
że zwykle każdy z  zespołów gra 
lepiej u  siebie niż na wyjazdach 
i  potrafi wykorzystać atut wła-
snej publiczności. Nie chcę po-
wiedzieć, że jesteśmy faworytem 
w rywalizacji z Resovią, ale wyda-
je mi się, że dzięki korzystnemu 
układowi spotkań mamy większe 
szanse na wygranie trofeum. Czu-
jemy się dobrze, mamy poczucie 
własnej wartości i  chcemy dołą-
czyć do zespołu z Kazania, który 
już pokonał polski zespół w nie-
dawnym finale Ligi Mistrzów. Te-
raz wszyscy w R osji czekają na 
nasz sukces i  chcielibyśmy znów 
pokazać siłę rosyjskich rozgry-
wek.

RE: Ma pan już spore 
doświadczenie także z występów 
w lidze włoskiej. Okazałe 
zwycięstwo Zenitu Kazań nad 
Trentino Volley w półfinale LM 
pokazało, że Superliga wyrasta 
w tej chwili na najsilniejszą 
w Europie…
- Poziom ligi rosyjskiej jest fak-
tycznie coraz wyższy. W  tym se-
zonie zbudowanych zostało co 
najmniej sześć bardzo mocnych 
zespołów. Duży wpływ na pod-
niesienie poziomu rozgrywek ma 
również fakt zatrudnienia coraz 
większej grupy trenerów i specja-
listów z  zagranicy, którzy powo-
li zmienili mentalność i podejście 
Rosjan do treningów, a  ponadto 
wprowadzili profesjonalizm i do-
brą organizację w klubach. Moim 
zdaniem już dziś liga rosyjska nie 
ustępuje włoskiej, a  jeśli w R o-
sji nie obowiązywałby surowy li-
mit tylko dwóch obcokrajow-
ców w zespole, to Superliga była-
by zdecydowanie najsilniejsza na 
świecie.

RE: O sile rosyjskiej siatkówki 
świadczą także sukcesy 
reprezentacji. Rosja wygrała 
w ubiegłym roku zarówno Ligę 
Światową, jak i Puchar Świata. 
W Superlidze grają także wszyscy 
kadrowicze.
- Większość zawodników, któ-
rzy grają obecnie w  kadrze Ro-
sji, przez ostatnie lata grała ze 
sobą także w klubach i  teraz wi-
dać tego efekty. Oni dobrze rozu-
mieją się ze sobą. Widać, że są już 

naprawdę zgrani i  teraz pokazują 
swoje wysokie umiejętności. Jeśli 
będą kontynuować ten model pra-
cy, to będą osiągali kolejne sukce-
sy w  reprezentacji. Z  moich ob-
serwacji wynika, a gram już w Su-
perlidze czwarty rok, że Rosjanie 
dysponują niesamowitym poten-
cjałem i są bardzo mocni.

RE: Nie miał pan problemów 
z zaaklimatyzowaniem się 
w rosyjskich warunkach?
- Najgorszy był pierwszy rok, bo 
przyjechałem do Rosji po kilku la-
tach gry we Włoszech, gdzie był 
zupełnie inny klimat, inna kultu-
ra i  przyzwyczajenia. Teraz jed-
nak, po kilku latach pobytu, jest 
mi dużo łatwiej i  czuję się na-
prawdę dobrze. Chwalę sobie grę 
w Superlidze i nie zamierzam się 
stąd ruszać.

RE: Czy to prawda, że przed 
ubiegłym sezonem Ljubo Travica 
próbował pana namówić do gry 
w Asseco Resovii?
- Tak, to było dwa lata temu. Lju-

bo bardzo usilnie zachęcał mnie 
do gry w  PlusLidze. Szczerze 
mówiąc, bardzo chciałem zagrać 
w  jego drużynie, bo dobrze się 
znaliśmy. Miałem o  nim bardzo 
dobrą opinię jako o trenerze i faj-
nie byłoby z nim współpracować. 
Musiałem mu jednak odmówić, 
ponieważ dostałam świetne wa-
runki nowego kontraktu w  Rosji 
i nie chciałem odejść z Superligi.

RE: Teraz będzie miał pan okazję 
zaprezentować się kibicom 
Resovii. Czy kiedykolwiek grał pan 
przed polską publicznością?
- Nie i  powiem szczerze, że bę-
dzie to dla mnie duże wydarzenie. 
Kiedy oglądam w telewizji mecze, 
które są rozgrywane w Polsce, za-
wsze widzę tłumy kibiców i niesa-
mowitą atmosferę na trybunach. 
Z  tego co słyszałem, siatkówka 
w  Polsce jest praktycznie spor-
tem numer jeden. Nigdzie indziej 
w Europie nie ma aż takiego sza-
łu na jej punkcie i dlatego już nie 
mogą doczekać się meczu w Rze-
szowie. ▪

DZIĘKI 
KORZYSTNEMU 
UKŁADOWI 
SPOTKAŃ MAMY 
WIĘKSZE SZANSE 
NA WYGRANIE 
TROFEUM. 
CZUJEMY SIĘ 
DOBRZE, MAMY 
POCZUCIE 
WŁASNEJ 
WARTOŚCI

NOTKA

Ur. 22.02.1979 r. w Nyregyhaza
Wzrost: 200 cm Waga: 96 kg
Zasięg w bloku: 332 cm
Zasięg w ataku: 345 cm
Pozycja: atakujący
Poprzednie kluby:  Nyregyha-
za – Węgry (1998-2000), Volley 
Ferrara – Włochy (2000-2001), 
Senza Confini Trieste – Wło-
chy (2001-2002), Estence Carife 
Ferrara – Włochy (2002-2003), 
Unicaja Almeria – Hiszpania 
(2003-2005), Qatar Sports Club 
(2005-2006), Giotto Padova – 

Włochy (2005-2006), Acqua Pa-
radiso Montichiari – Włochy 
(2006-2007), Marmi Lanza We-
rona – Włochy (2007-2008), 
Ural Ufa – Rosja (2008-2010), 
Dynamo Moskwa – Rosja 
(20010-2012).

Sukcesy:  brązowy medal Ligi 
Mistrzów 2011, wicemistrzostwo 
Rosji 2011, mistrzostwo Hiszpanii 
2005, mistrzostwo Węgier 1998, 
najlepszy przyjmujący Final Four 
Ligi Mistrzów 2011.

PETER VERES (WĘGRY)

http://bezpiecznypracownik.pl
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DROGA RESOVII DO FINAŁU
1/16 FINAŁU

ASSECO RESOVIA 

VS LAUSANNE UC

Lausanne UC (SUI) vs Asseco Resovia Rzeszów:  
2:3 (22:25, 18:25, 25:21, 25:20, 11:15)

Asseco Resovia Rzeszów vs  Lausanne UC (SUI): 

3:0 (25:15, 25:17, 25:14)

PIERWSZY RAZ W HISTORII RZESZOWSKA DRUŻYNA MA SZANSĘ SIĘGNĄĆ PO PUCHAR CEV. PONIŻEJ PRZYPOMINAMY WĘDRÓWKĘ RESOVII DO FINAŁU 
W TEGOROCZNYCH ROZGRYWKACH.

▪▪ ZE SZWAJCARAMI NAJWIĘKSZE PROBLEMY RESOVIACY MIELI TYLKO W MECZU WYJAZDOWYM.

1/8 FINAŁU

ASSECO RESOVIA RZESZÓW

VS DRAISMA DYNAMO APELDOORN

Asseco Resovia vs Draisma Dynamo: 
3:0 (25:11, 25:14, 25:22)

Draisma Dynamo vs Asseco Resovia Rzeszów: 

0:3 (22:25, 19:25, 18:25)

1/4 FINAŁU

ASSECO RESOVIA RZESZÓW 

VS ARAGO DE SETE

Arago de Sete (FRA) vs Asseco Resovia: 
1:3 (21:25, 25:16, 21:25, 22:25)

	
Asseco Resovia Rzeszów vs Arago de Sete (FRA): 

3:0 (25:22, 26:24, 25:17)

CHALLENGE ROUND

ASSECO RESOVIA RZESZÓW

VS  FENERBAHCE STAMBUŁ

 Fenerbahce Stambuł vs Asseco Resovia Rzeszów
3:2 (25:18, 22:25, 23:25, 25:19, 15:10)

	
Asseco Resovia Rzeszów vs Fenerbahce Stambuł
3:1 (25:23, 23:25, 29:27, 25:23, 15:12 - złoty set)

1/2 FINAŁU

ASSECO RESOVIA RZESZÓW 

VS ACH VOLLEY LJUBLJANA

Asseco Resovia Rzeszów vs ACH Volley Ljubljana
3:0 (28:26, 25:8, 25:17)

	
ACH Volley Ljubljana vs Asseco Resovia Rzeszów

0:3 (18:25, 19:25, 22:25)

▪▪ Z EKIPĄ Z HOLANDII ASSECO RESOVIA NIE STRACIŁA NAWET SETA.

▪▪ DWUMECZ Z FRANCUSKIM ZESPOŁEM Z SETE BYŁ JEDNOSTRONNYM WIDOWISKIEM.

▪▪ REWANŻOWY MECZ Z MISTRZEM TURCJI NA DŁUGO POZOSTAŁ RZESZOWSKIM KIBICOM W PAMIĘCI.

▪▪ MISTRZOWIE SŁOWENII ANI NA MOMENT NIE ZAGROZILI ASSECO RESOVII.
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DYNAMO MOSKWA, TO JEDEN Z NAJBARDZIEJ UTYTUŁOWANYCH ZESPOŁÓW KLUBOWYCH ZARÓWNO W ROSJI, JAK I W EUROPIE. FINAŁOWY RYWAL  
RESOVIAKÓW W UBIEGŁYM SEZONIE ZDOBYŁ WICEMISTRZOSTWO ROSJI I BRĄZOWY MEDAL W LIDZE MISTRZÓW. 

D ynamo Moskwa (bar-
wy biało-niebieskie) 
ma bogate tradycje 

w kilku dyscyplinach sportowych 
(siatkówka, koszykówka, piłka 
nożna, hokej). Jeśli chodzi o sek-
cję siatkówki męskiej, w  okresie 
od 1945r. do 1989r. klub z  Mo-
skwy był m.in. pięciokrotnym mi-
strzem oraz ośmiokrotnym wi-
cemistrzem ZSRR. Pod koniec 
lat 90. ubiegłego wieku zespół 
funkcjonował pod inną nazwą, 
a  jako Dynamo Moskwa powró-
cił w 2001r. W 2004r. i 2005r. siat-
karze Dynama wywalczyli wice-
mistrzostwo Rosji, a  w  kolejnym 
sezonie (2005/2006) zdobyli już 
mistrzowski tytuł. Drugi, i jak do 
tej pory ostatni złoty medal rosyj-
skich rozgrywek, moskiewski ze-
spół wywalczył w 2008r. Z kolei 
w  2007r. i  2011r. Dynamo było 
wicemistrzem Rosji. W  2006r. 
i  2008r. klub z  Moskwy zdobył 
także krajowy puchar, a w 2008r. 
i 2009r. Superpuchar Rosji.

CZTERY RAZY W LM
Od sezonu 2004/2005 do ubie-
głego roku zespół Dynama wy-
stępował regularnie w  Lidze Mi-
strzów (w Final Four zagrali czte-
ry razy). W 2007 r. jako organiza-
tor turnieju Final Four Ligi Mi-
strzów klub prowadzony wów-
czas przez Władymira Alekno 
i mający w  składzie m.in. Mateja 
Kazijskiego miał sięgnąć po pu-
char Europy, ale niespodziewanie 
uległ w  półfinale francuskiemu 
Tours VB i ostatecznie wywalczył 
jedynie brązowy medal (w meczu 
o  3. miejsce pokonał Lube Ban-
ca Marche Macerata). Największy 
sukces w Lidze Mistrzów zespół 
Dynama osiągnął podczas turnie-
ju finałowego w Łodzi w 2010 r. 
pokonując w półfinale PGE Skrę 

Bełchatów i zajmując drugie miej-
sce (w  finale Dynamo przegrało 
z Trentino Volley). Z kolei przed 
rokiem w  Final Four w  Bolzano 
klub z Moskwy wywalczył po raz 
kolejny brązowy medal Ligi Mi-
strzów. Jako „tylko” wicemistrz 
Rosji w  ubiegłym roku Dynamo 
nie uzyskało bezpośredniej kwali-
fikacji do Ligi Mistrzów w sezonie 
2011/2012, w której zagrały Zenit 
Kazań jako mistrz kraju oraz Lo-
komotiw Nowosybirsk jako zdo-
bywca pucharu Rosji. Klub z Mo-
skwy liczył wprawdzie na dziką 
kartę od CEV, ale podobnie jak 
Asseco Resovia, nie znalazł się 
w gronie drużyn wyróżnionych za-

proszeniem przez europejską kon-
federację siatkówki do gry w elitar-
nych rozgrywkach LM. 

DO FINAŁU JEDEN KROK
W tym sezonie w rosyjskiej Super-
lidze zespół trenera Jurija Czered-
nika (były mistrz Europy z  1991 
roku i wicemistrz olimpijski z Seu-
lu 1988) dotarł już do półfina-
łu play-off, w  którym rywalizu-
je z  Iskrą Odincową. Pierwsze 
dwa mecze (rywalizacja trwa do 
3 zwycięstw) rozegrane na wyjeź-
dzie siatkarze Dynama wygrali 3-0 
i 3-2. W drugim półfinale Superligi 
Zenit Kazań gra z Lokomotiwem 
Nowosybirsk. 

VERES LIDEREM
W  zespole Dynama występuje 
dwójka obcokrajowców – ame-
rykański środkowy David Lee 
(mistrz olimpijski z  2008r.) oraz 
węgierski przyjmujący Peter Ve-
res (z  kilkuletnim doświadcze-
niem z gry w lidze włoskiej), któ-
rego pozyskaniem przed ubie-
głym sezonem interesowała się 
Asseco Resovia. Veres jest nie 
tylko kluczową postacią ekipy 
z  Moskwy, ale czołowym gra-
czem Superligi. Nic dziwnego, że 
jego osobą są mocno zaintereso-
wani działacze włoskiego Tren-
tino (ma zastąpić odchodzącego 
do Zenita Kazań Osmany Juan-
torenę).

REPREZENTANCI ROSJI
O sile zespołu z Moskwy stano-
wią również obecni lub byli re-
prezentanci Rosji: rozgrywający 
Siergiej Grankin (kapitan zespo-
łu), przyjmujący Denis Kalinin, 
atakujący Nikołaj Pawłow i  Pa-
weł Krugłow, libero Hachatur 
Stepanian oraz środkowi – Dmi-
trij Szczerbinin i A leksiej Osta-
pienko. 

MIĘDZYNARODOWE 
TOWARZYSTWO
Na przestrzeni ostatnich lat 
w D ynamie Moskwa grali m.in. 
tacy zawodnicy, jak: Dante Ama-
ral, Matej Kazijski, Matej Cernic, 
Henry Bell, Dominique Daqu-
in, Vladimir Grbic, znani repre-
zentanci Rosji: Semen Połtawski, 
Roman Jakowlew, Jurij Bierież-
ko, Aleksander Wołkow, Alek-
siej Kazakow, Aleksiej Kuleszow, 
Stanisław Dinejkin, Taras Chtiej, 
Andriej Jegorczew, a także zagra-
niczni libero – Hubert Henno, 
Teodor Salparow, Alan i A lexis 
Gonzalez. ▪

DYNAMO MIERZY W PUCHAR CEV

NAJWIĘKSZE SUKCESY
5 TYTUŁÓW MISTRZA ZSRR 
(1945, 1946, 1947, 1948, 1951) i 2 
tytuły mistrza Rosji (2006, 2008)
3 PUCHARY ZSRR 
(1950, 1951, 1952) 
LIGA MISTRZÓW
Srebrny medal (2010) 
oraz dwa brązowe (2007, 2011)

2 PUCHARY ROSJI 
(2006, 2008)
PUCHAR ZDOBYWCÓW 
PUCHARÓW (1985)
SUPERPUCHARY ROSJI 
(2008, 2009)
2 MIEJSCE W PUCHARZE CEV 
(1991, 1993)

DRUŻYNA W SKRÓCIE
 KADRA Dynamo Moskwa

NR DANE URODZONY CM/KG ATAK/BLOK
ROZGRYWAJĄCY

5. Sergey GRANKIN 12.01.1985 193/96 340/325
16. Valentin BEZRUKOV 26.01.1990 200/89 345/325
18. Alexander BOLDYREV 1.01.1990 202/89 345/320

PRZYJMUJĄCY
2. Alexander MARKIN 28.07.1990 195/96 340/325
9. Vladimir MANEROV 30.03.1993 201/97 345/335
10. Denis KALININ 28.04.1984 200/96 350/330
13. Petr VERES (Węgry) 22.02.1979 200/96 342/330
17. Leonid SHCHADILOV 14.08.1991 204/105 350/335

ŚRODKOWI
1. Alexey OSTAPENKO 25.05.1986 207/98 350/335
4 David LEE (USA) 8.03.1982 203/105 350/330
8. Nikolay KHARITONOV 22.05.1990 206/100 349/339

11. Andrey GVOZDEV 28.03.1991 198/92 340/325
14. Dmitry SHCHERBININ 10.09.1989 205/95 350/335

ATAKUJĄCY
6. Nikolay PAVLOV 22.05.1982 196/93 345/330
15. Pavel KRUGLOV 17.09.1985 206/98 352/335

LIBERO
3. Hachatur STEPANYAN 21.03.1985 192/91 314/311
7. Roman BRAGIN 17.04.1987 187/82 325/301
12. Iakov PLAKHOV 25.06.1991 188/86 335/320

DROGA DO FINAŁU
DROGA DYNAMA MOSKWA DO FINAŁU PUCHARU CEV

1/16 FINAŁU:
Dynamo Moskwa – Lokomotiw 
Charków 3-0(25-17, 25-18, 25-22), 
19.10.2011 r. 
Lokomotiw Charków – Dynamo Mo-
skwa 2-3 (26-24, 26-24, 20-25, 
30-32, 9-15), 26.10.2011 r.

1/8 FINAŁU:
Lokomotiw Biełgorod – Dynamo 
Moskwa 3-2 (18-25, 25-23, 23-25, 
28-26, 15-12), 14.12.2011 r. 
Dynamo Moskwa – Lokomotiw Bieł-
gorod 3-1 (21-25, 25-14, 25-23, 
25-18) oraz 15-12 w złotym secie*, 
21.12.2011 r. 

1/4 FINAŁU:
Halkbank Ankara – Dynamo Mo-
skwa 0-3 (16-25, 23-25, 23-25), 
11.01.2012 r.

Dynamo Moskwa – Halkbank Ankara 
3-2 (25-19, 25-19, 23-25, 25-27,15-
11), 18.01.2012 r.

CHALLENGE ROUND:
Dynamo Moskwa – Iraklis Salo-
niki 3-0 (25-17, 25-17, 25-22), 
01.02.2012 r.
Iraklis Saloniki – Dynamo Mo-
skwa 0-3 (18-25, 21-25, 21-25), 
08.02.2012 r.

PÓŁFINAŁY:
Acqua Paradiso Monza – Dynamo 
Moskwa 3-2 (23-25, 25-21, 25-22, 
18-25, 15-12), 14.03.2012 r.
Dynamo Moskwa – Acqua Paradi-
so Monza 3-1 (22-25, 25-19, 25-19, 
25-22) oraz 15-13 w złotym secie*, 
18.03.2012 r.

http://www.mma-attack.net
http://www.liniadzwieku.pl
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PRZYPUSZCZALNE SKŁADY

VERES
13

LEE
4

GRANKIN
5

PAVLOV
6

OSTAPENKO
1

KALININ
10

BOJIĆ

8
GRZYB

3

GROZER

9

TICHACEK

5

NOWAKOWSKI

4

ACHREM

7

IGNACZAK

16

BRAGIN
7

Asseco Resovia Rzeszów
I TRENER:  Andrzej Kowal, II TRENER: Marcin Ogonowski

Dynamo Moskwa
I TRENER: Yury Cherednik, II TRENER: Oleg Antonov

ZAGRAĆ NA 110 PROCENT 
DYNAMO MOSKWA, TO BARDZO MOCNY RYWAL – MÓWI PRZED FINAŁOWYM POJEDYNKIEM PUCHARU CEV, SZKOLENIOWIEC ASSECO RESOVII, ANDRZEJ KOWAL 
I DODAJE - UWAŻAM JEDNAK, ŻE MAMY DUŻE SZANSE NA POKONANIE ROSJAN. 

DRUŻYNA W SKRÓCIE

SUKCESY
Mistrzostwo Polski (4): 1971, 1972, 1974, 1975
Wicemistrzostwo Polski (2): 1973, 2009
Brązowy medal (5): 1970, 1977, 1987, 1988, 2010, 2011
Puchar Polski (3): 1975, 1983, 1987
Europejskie puchary: 2. miejsce w Pucharze Europy (1978), 2. miejsce w 
PZP (1987), 3. miejsce w PZP (1974), 2. miejsce w Klubowych Mistrzostwach 
Świata (1975), 4.miejsce w Final Four Challenge Cup (2008), ćwierćfinał Ligi 
Mistrzów (2010), półfinał Pucharu CEV (2011)
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B ardzo ważny będzie 
pierwszy mecz w  Rze-
szowie. Zwycięstwo po-

zwoliłoby nam uzyskać pewną 
przewagę psychologiczną. Wiemy 
jednak, że aby tego dokonać musi-
my zagrać na sto dziesięć procent 
swoich możliwości, bo w  innym 
wypadku będzie bardzo trudno 
o sukces. Czeka nas z pewnością 
najtrudniejszy dwumecz z  tych 
wszystkich, które rozegraliśmy do 
tej pory w Pucharze CEV. Rosja-
nie nie ukrywają, że bardzo zale-
ży im na zdobyciu Pucharu CEV 
i  zrobią wszystko by już z R ze-
szowa wyjechać z  zwycięstwem. 
- Bez wątpienia jest to dla nas bar-
dzo ważne trofeum – mówi przyj-
mujący Dynama, Peter Veres. - Co 
prawda w ostatnim czasie byliśmy 
mocno skoncentrowani na pierw-
szych pojedynkach półfinałowych 
Superligi z Iskrą Odincowo, które 
zakończyliśmy zwycięsko. Walka 
w mocnej lidze rosyjskiej kosztuje 
nas wiele sił, a dodatkowo nie jest 
łatwo utrzymać ten sam poziom 
koncentracji we wszystkich roz-
grywkach, w których się występu-
je. Tuż po zaciętej walce w półfi-
nale pucharu CEV z Monzą mu-
sieliśmy się szybko przestawić na 
pojedynki z  Iskrą, która należy 
do czołowych zespołów Super-
ligi i  jest wymagającym rywalem. 
Moim zdaniem te pojedynki, któ-
re toczymy w Rosji oraz w Pucha-
rze CEV różnią się, wymagają od 
nas innego podejścia oraz przy-
gotowania taktycznego. Zapew-
niam jednak, że do meczu z Reso-
vią przystąpimy bardzo zmotywo-
wani, bo dla nas wywalczenie pu-
charu CEV jest jednym z  głów-
nych celów na ten sezon – zapo-
wiada Veres. 

SOLIDNE PRZYGOTOWANIA
Bojowe nastroje panują również 
w  ekipie resoviaków. – Solidnie 
przygotowywaliśmy się do środo-
wego meczu – informuje kapitan 
Asseco Resovii, Olieg Achrem. - 
Każdy z nas chce być w  jak naj-
lepszej dyspozycji na spotkanie 
z R osjanami. Podoba mi się po-
dejście całego zespołu. Każdy 
jest zdeterminowany, skoncen-
trowany i  chce pomóc drużynie. 
Kluczem do sukcesu będzie na-
sza zespołowość. Wszyscy muszą 
dodać tę cegiełkę od siebie żeby 
uwieńczyć to sukcesem – stwier-
dza Achrem. 

CIERPLIWOŚĆ I ZAGRYWKA
Kapitan Asseco Resovii uważa, 
że kluczem do sukcesu w  poje-
dynku z R osjanami będzie cier-
pliwość w  grze i  dobra postawa 
w każdym elemencie. - Finał wy-
maga jak najlepszej gry z  naszej 
strony – mówi Achrem. - Musimy 
udowodnić na boisku, że jeste-
śmy lepsi od rywali. Uważam, że 
bardzo duże znaczenie będzie też 
miała nasza zagrywka, bo musimy 
ich odrzucić od siatki. Co do zało-
żeń taktycznych, to już jest spra-
wa naszego sztabu szkoleniowe-
go. Na pewno będziemy dobrze 
przygotowani do tej konfronta-
cji – zapewnia przyjmujący ekipy 
z Rzeszowa.

DYNAMO NICZYM BOKSER
Grę Dynama Moskwa rozpraco-

wywał Michał Mieszko Gogol, któ-
ry podzielił się z nami swoimi spo-
strzeżeniami. – Oni są jak rasowy 
bokser – mówi. – Jak zapędzą ry-
wala w  narożnik, to już go stam-
tąd nie wypuszczą dopóki nie zno-
kautują. Kiedy tylko poczują chwilę 
niepewności u przeciwnika, to nie-
miłosiernie ją wykorzystują. Wydaje 
mi się, że w tym dwumeczu, to Dy-
namo jest faworytem. To jest finał 
i obie drużyny będą chciały zagrać 
na swoim najlepszym poziomie. 
Na pewno zgotują fajne widowisko 
i  pokażą dobrą siatkówkę. Zmie-
rzymy się z zespołem o bardzo du-
żej sile rażenia, a  przy tym grają-
cej bardzo szybko. Z drugiej stro-

ny, my też mamy swoje atuty. Za-
powiada się mocna męska siatków-
ka –stwierdza specjalista od rozpra-
cowywania rywali w ekipie Asseco 
Resovii. Gogol nie ukrywa, że nasz 
zespół może mieć lekką przewa-
gę w zagrywce. – Wydaje mi się, że 
w tym elemencie jesteśmy lepsi, ale 
teraz będzie to kwestia naszej dys-
pozycji w tym elemencie w danym 
dniu. Jeżeli będziemy regularnie tra-
fiać serwisem, to będzie dobrze, na-
tomiast jeżeli nie, to będziemy szu-
kać alternatywnych rozwiązań. Do-
datkowo trzeba będzie zatrzymać 
Veresa, który jest liderem Dynama 
i od niego zależy oblicze tego ze-
społu – kończy Gogol.  ▪

 KADRA ASSECO RESOVIA
NR DANE URODZONY CM/KG ATAK/BLOK

ROZGRYWAJĄCY
1. Maciej Dobrowolski 19.03.1977 190/86 330/309
5. Lukas Tichacek (Czechy) 12.01.1982 193/84 338/316
11. Tomasz Kowalski 12.09.1991 203/92 335/315

PRZYJMUJĄCY
2. Paul Lotman (USA) 3.11.1985 200/102 345/320
6. Kamil Długosz 20.03.1992 200/81 340/315
7. Olieg Achrem 12.03.1983 195/91 349/335
8. Marko Bojić (Czarnogóra) 13.11.1988 201/82 359/321
13. Jakub Peszko 1.04.1992 193/93 346/314
15. Mateusz Mika 21.01.1991 207/88 351/320

ŚRODKOWI
3. Wojciech Grzyb 4.01.1981 205/104 358/334
4. Piotr Nowakowski 18.12.1987 205/90 356/338
10. Mateusz Nożewski 28.07.1991 201/87 337/318
18. Grzegorz Kosok 2.03.1986 206/92 345/340
12. Łukasz Perłowski 3.04.1984 203/92 353/335
19. Dawid Dryja 21.07.1992 202/92 344/320

ATAKUJĄCY
9. Gyorgy Grozer (Niemcy) 27.11.1984 200/99 374/345
14. Adrian Gontariu (Rumunia) 14.05.1984 205/100 349/324

LIBERO
16. Krzysztof Ignaczak 25.05.1978 188/86 335/317
17. Tomasz Głód 26.01.1992 185/75 320/295

KAŻDY Z NAS 
CHCE BYĆ W JAK 
NAJLEPSZEJ DYS-
POZYCJI NA SPO-
TKANIE Z ROSJA-
NAMI. PODOBA 
MI SIĘ PODEJŚCIE 
CAŁEGO ZESPOŁU. 
KAŻDY JEST ZDE-
TERMINOWANY, 
SKONCENTROWA-
NY I CHCE POMÓC 
DRUŻYNIE

http://www.kruszgeo.com.pl


http://www.leroymerlin.pl


http://www.galeria-nowyswiat.pl

